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vous”. f? > 
" Z Berlina, dnia 30. Stycznia. 

IN, Pan raczył Assessora przy Sądzie wyż- 
sym krajowym Rhode, mianować Radzcą 
sprawiedliwości przy Sądzie miejskim w Kro- 
jemu. | e 


za annan annann an 


« "Wiadomości zagraniczne. 
LE SEE | f a > 
WREL n 
sy: "Ros sy a 
Z Petersburga, d. g./21. Stycznia, 
„W przeszły piątek 6. b. m. w.święto 3th Kró- 
ém i rocznicę urodzin J. €. M. W. XżnyAnny 
łowny, NN. Cesarstwo Jmć z powodu nie- 
nego: stanu zdrowia, niewychodzili do 
.686Wi ną zwykłe nabożeństwo, które odbyło 
ut w pałacu zimiowym w obecności J. C. M. 
hs Xcia Następcy Tronu, — GCzłohkowie Rae 
y Państwa, Ministrowie, Senatorowie, ofice- 


towie gwaedyjj znakomitęi urzędnicy Państwa, 


li się równi i 
pa'któżego u również na tém nabożeństwie, 


rządzonej na:Newie kaplicy, gdzie odprawioń 
c y, gdzie odprawiono 
awykły obrząd poświęcenia wody i chorągwi 


„dusz 286 i nadto wieś w 


ukończeniu odbyła się przez sale” 
zimowego pałacu uroczysta processya do spo-' 


AŃSKIEG0. 
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£ wojskowych, przy wystrzałach z «wierdzy 88. 


Piotra i Pawła, 


Kommissya likwidacyjna Wołyńska ogłasza; 
Że w gubernii Wołyńskiej, z woli N. Cesarza" 
Jmci, za uprzedniemi wyrokaini Głównodowo- 
dzącego 1. armią, Generał-Feldmarszałka Xcia' 
Sackena, skóńiisyciwarie zostały nasiępne do-' 
bra nieruchome'i kapitały osób, które miały: 
udział w powstaniu polskićm, a mianowicie:' 
Dyonizego Batkowskiego, w pow. Krzemienie- 
ckim dusz włościańskich 126, Alexandra Błę: 
dowskiego, w pow. Włodzimierskim dusz 55. 
Marcina Wyleżyńskiego, w Nowogradwołyń- 
skim, ` niedzielnych‘ z innemi spadkobiercami; 
ytomierskim; Hraði 
Stanisława Gabryela Worcella niedzi: P 
z bratem Mikołajem w Rowieńskim dusz 2512% 
Józefa Wiercińskiego, w Starokonstantyno- 
wskim wieś mały Łazuczyk; Fryderyka Wiet- 
horskiego w Łuckim d. 134, Alexandra Woje 
kowskiego w tymże Io dziesięcin żiemi; Joza- 
faa, Maurycego, Jana i Maxymiliana Were- 
szczyńskich we Włodzimierskim d. 57 i kapitał 
hipotekowany w Król. Polskiem, obw. iel” 
skiin, na wsiach: Tarkowie 11,250 rublii We 
reszczynie 3750 rub. srebrem; Alexandra We- 
reszczyńskiego we Włodzimierskim d; 1185 
Wilhelma Hołowińskiego w Owruckim 440; 
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*cpryana Grodeckiega w Łuckimi8, | kapitał 
36 r. 10 kop, srebr. znajdujący się u ob. Brze- 
zickiéj; Adama Hulewicza w tymże dusz 167, 
Pijarów Dąbrewickich w Rowieńskim d. 1103, 
Juliana Droniewieckiego w Krzemienieckimt 
niedzielnych z bratem Mateuszem 240, Tes- 


pezyusza Dubieckiego niedzielnych z dalszemi: 


spadkobiercami w Nowogradwołyńskim dymów 
34i w Kowelskiin dusz 148, Kajetana i Stani- 
sława Zakrzewskich w Łuckim 227, Erazma 
Zakaszewskiego w Kowelskim niedzielnych 
z innemi d. 459 i kapitał 1674czerw, zł. i 2 rub, 
50 kop.srebr.; Formencyusza Ziołkowskiego 
w Owcuckim dusz 7, Adolfa i Seweryna Kato- 
wskich w Dubieńskim 122, Tomasza Kobylińe 
skiego w Owruckim 127, byłego Generała 


wejsk polskich Benedykta Kołyski w Starokon. * 


stantynowskim 195, Kięcia Władysława syna 
Fryderyka Lubomirskiego niedzielnych z bra- 
‘w Kazimierzem w Łubieńskim 1245, Niko- 
dema Lipskiego w Łuckim dochód z zostającej 
u niego w dzierzawie wsi Omielka, Józefa Nie- 
węgłowskiego w Krzemienieckim 14, Jana 
Omiecińskiego w Żytom. 198 i w Ostrogskim 
164 i kapitał znajdujący się u obyw. Ignacego 
omorczewskiego 1310 rubli sr; Bazylianów 
Qwruckich w Owruckim dusz 607, Dominika- 
nów Owruckich kapitał gorg rub. 25 kop, srebr.; 
Hrabi Narcyza Olizara w Łuckim dusz 2441, 
Kamilla Piotrowskiego w Żytom, niedzielnych 
z bratem 121, Stanisława i Augusta Przełuskich 
w tymże 118, Antoniego Wojciecha. Pruszyń- 
skiego w Qwruckim 457, Antoniego Pauszy 
w .Owruckim i Żytomirskim 296, Xawerego 
Borczyńskiego w Nowogradwołyńskim, nie- 
dzielnych z innemi 144, Hrabiów Józefa i 
Hermana Potockich niedzielnych z siostrami 
duez 1736 i ; dochodów z trzech fabryk, Hra- 
bi Teodora Pocieja w Łuckim dusz 1961, Ada- 
ma Podhorodeńskiego niedzielnych z bratem 
Ignacym we Włodziin, 169, Kajetana Podho- 
rodeńskiego kapitał 13,781 r. 25 k. srebr. oparty 
na kluczy Hołobskim w Kowelskiin pow.; Xię> 
cia Michała Radziwiłła w Łuckim dusz 12 i 
w Rowieńskim 2191, Macieja Rybińskiego na- 
iężna prawem spadku część kapitału 15,000 rub. 
arebr. opartego w pow. Zasłąwskim na dobrach 
Xięcia Eustachego Sanguszki; Fabiana Rogo- 
zińskiego w Łuckim dusz 7; Wincentego Ra- 
dziszyńskiecgo niedzielnych z iqnemi we 


W iodz. 14t, Jana Rodeckiego w tymże 40,. 


Mabi Wacława Rzewuskiego w hrabstwie Ko. 
welskićm i wsi Myzowie 5179, Iynacega Siru. 
miłły w Żytom, 30, byłego kanonika Jana Şie- 
HEA BIE A gotowych pieniędzy 275 rub, sr. tu- 
dzież różne rzeczy i srebro stołowe, : Jozafata 
$lempkowskiego w Nowogradwołyńskira i Zas 


j ga 

sławskim dusz- gar,  Więcia Leona Sapiehy 
w Nowcgradw. Siarokonst. i Osirogskim w 6- 
gole dusz 2523, Xizcia Romana Sanguszki ro- 
czny dochód 9,0co rubli srebrem, oparty na 
dobrach ojca jego, KXięcia Eustachego; Kawe- 
rego $łoniewskiego w Łuckiin części wsi Zwo» 
za i Suski, Ludwika Steckiego we Włodziin, 
dusz 4331 doin w Żytomierzu, Achillesa Try- 
polskiego w Owruckim niedzielnych *ż bracią 
dusz 422 i kapitału u rożnych osob 5495 rub ą 
kop. tbr, Felixa Przeciaka w tymże dusz 33, 
Hrabi Mieczysiawa Chodkiewicza w Krzemie- 
nieck:m 1505, Janusza Czosnowskiego nie- 
dzielnych z bratem w tymże i Źytom. 674; Mi. 
chała Czajkowskiego niedzielnych z 3ma sio- 
strami w Zytom. 405; Xięcia Adama Czarto+ 
ryskiego w Nowogradw. dusz 37 i kapitały; u 
Hrabiny Konstancyi Rzewuskićj 11,c64 czerw. 
zł. $ r. 86 kop. srebr, i uebyw. Krasckich/'as 
party na Kamiennokoszyrskum kluczu wra 
z Xiążętami Sapiehami 6119 rub. 87 kop. sreb.; 
Xięcia Janusza Czetwertyńskiego w Ostrogskim 
dusz 306 i kapitały należne jemu wespół z bra- 
tem i dwiema siostrami znajdujące się: u Ce- 
sława Jaroszyńskiego 20,000 tub. sr. i u Czar- 
neckich 74,900 złotych; Michała Czackiego 
w Łuckim,  Włodzim.i Dabieńskim w ogi 
dusz 2661; Joachima Czarnołuskiego niedziet- 
nych z innemi, w Łuckim d.'103; Kiężiś/ Brae 
nislawa Jabłonowskiego w Nowogradw, d. 661. 

Skutkiem tego, na mocy 13. i 15. $$. Ustawy 
Najwyżćj zatwierdzonej: 1) Wzywają się wszy- 
scy wierzyciele wymienionych osób, maj 
pretensye do dóbr i kapitałów, które niegdyś. 
były ich własnością, iżby, nieczekając nadeja, 
ścia terminów dopominku takowych, objawiłi. 
swe pretensye w Kommissyi likwidacyjnćj Wo» 
łyńskićj, w mieście Żytomierzu zasiadająceję 
ci co gą w Rossyi lub w Kr wie Polaki 
najdalej w przeciągu sześciu miesięcy, znajdu. 
jący się zaś za granicą, najdalej w przeciągu 
roku, licząc od dnia wydrukowania pierwszego 
ogłoszenia w gazetach obu stolic, w jednej 
z Warszawskich, lub w Kuryerze Litewskim. 
Z liczby dokumentów bezspornych i. nieza: 
bezpieczonych prawem zastawnóm te tyłko' do 
massy długów, jako.do zaspokojenia należne, * 
przyjętemi przez Kormmissyą będą, które wżię.” 
ły swe nastanie w granicach Rossyi przed wy” 
buchnieniem powstania; zaś akta. zawarte 
w Królestwie Polskićm, lub w obcych krajach, 
będą zupełnie i ostatecznie unieważnione. 2}: 
Również osoby prywatne jako i kościoły, kla 
sztory, zakłady naukowe i dobroczynne; tus 
dzież urzędy powszechnej opieki, donieść ma“ 
ją o należnych im opłatach z majątków konfi- 
skowanych w zakresie Gciomiesięcznym. * 3)* 
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Dłożnicy byłych właścicieli dóbr skonfiskowa- 
pychy których zawinieniom termin już opłynął, 
mają się stawić z „wypłatą takowych niezwło. 
€zżnie, inni zaś powinni donieść Kommissyi © 
mależących od nich summach. 4) Gubernialne 
Kommissye konfiskacyjne, Izby skarbowe i 
inne sądownictwa i zwierzchności obowiązane 
są uwiadomić Kommissyą likwidacyjną w tym- 
že 6ciomiesięcznym zakresie o wszelkich im 
«wiadomych długach byłych właścicieli dóbr 
w Wołyńskiej pub. konfiskowanych, o wypła- 
ach i uzyskaniach od nich należnych, poszuki- 
waniach ich na osobach prywatnych i innych, 
oruchomym i nieruchomym ich majątku, o 
należnych im biłetach i obligacyach zakładów 
kredytowych, tudzież o ich prawach używania 
dóbr rządowych i prywatnych. 4) Sądowni- 
€twa mają niezwłocznie donieść o toczących się 
w nich sprawach o pretensye pieniężne do by- 
łych właścicieli w tej gubernii, tudzież wzaje- 
mnie o ich pretensye do różnych osób i władz, 
2 wyrażeniem ilości, do jakiej jedne i drugie 
dochodzić mogą. 5) Niewypełnienie wymie- 
` nionych obowiązków pociągnie za sobą wszy- 
_ ptkie skutki i odpowiedzialności, jakie, w ogó: 
le, są ustanowione prawem za nieobjawienie 
,wzapowiedzianym w ogłoszeniu zakresie pre- 
, iensyi pieniężnych do dłużników niedostatnich 
Manu niekupieckiego, i za utajenie należnych 
„jm wypłat pieniężnych, majątku, kapitałów i 
umentów, ya tod 
Niderlandy., 
Z Hagi, dnia 24. Stycznia. 
Gazeta Powszechna uinieściła nastę- 
. pujące udzielenie prywatne: „Co się tyczy 
cznych poczęści podań względem osta- 
tpich układów z Holandyą zawiązanych, ro- 
zumiem, iż mogę Panu z pewnością nastę- 
pujące w tćj mierze uczynić doniesienia, 
. Dnia 13. m, b. przywiózł okręt „Attwood* 
do Londynu odpowiedź, da. 9. m, b. przez 
Ministra holenderskiego spraw zewnętrznych 
Panom d'Eyragues i Jernipgham udzieloną. 
Qznajmis on w wyrazach nader zobowięzu- 
Jących, że odebrał pismo pod do. 2. m, b. i 
projekt do układów; chwali bardzo plan prze- 
łożony, aby między Holandyą i 5 mocarsiwy 
tymczasowa stanęła konwencya i podaje wtym 
względzie projekt przeciwny. Zresztą oświad- 
<za, Że po zawarciu konwencyi rozbrojenie 
żadnej więcćj niebędzie miało trudności, i 
Że zniesienie embargo, wydanie jeńców it p. 
p nikt, być przedmiotem konwencri; 
ak a i ì bez tego w tych sprawach się po 
iż "a Nareszcie oświadcza, że P. Zuy- 
= kar yk tego przedmiotu się doty- 
ace pełnomotnictwa zaopatrzony. Projekt 


' 


przeciwny opiew?, jak następuje: 1) Wyda- 
nie twierdz i części terrytoryum siosownie 


‘do traktatu z dn, 15. Listopada r. 1831., w Ż 
albo 3 tygodnie po ratyfikacyi; 2) wolną že- 


glugę na Mozie wedle tatyfy Mogunckiej; 
3) wolną żeglugę na Skaldzie za cło .... (sum- 
ma niejest podana) bez dozierania ped 
V liessingen i bez różnicy między okręta- 
mi rozmaitych narodów; 4) wolny trakt przez 
Mastrycht, Sittard i Limburg za umiarkowa- 
ną opłatę drogową i przewozu, która niema 
wynosić nad 1 prCi. wartości towarów; %) 
dług zostaje, jaki był; 6) nieprześladowanie 
za zdania polityczne i uczynki w odeląpio- 
nych częściach ierrytoryum, 
e i a. 
Z Bruxelli, dnia 23. Stycznia, 

W armii belgijskićj n'stąpią nowe ruchy, 
a lak: glówna kwatera pierwszego dywizyo- 
nu, będąca dotychczas w Diest, dd, 24. ni, b. 
zostanie przeniesiona do Lówen, a wojska 
zajwą to miasto, Tirlemont i gminy na poł- 
noc od traktu wiodącego z Löwen do Leo. 
dyum, — Główna kwatera 2go dywizyonu 
z Hereuthals przejdzie do Lier, a wojska 
$taną w Dersele, St, Catharine i Wawre-St.- 
Catliarine. — Główną kwaterę 3go dywizyo-- 
nu założą w Bruxelli, a wojska roałożą: się 
w gminach na południe od gościńca z Lówen 
do Leodyum wiodzcego, aż o milę po za 
obrębem Wawre i Hal; zajmą one także Vil- 
vorde i gminy z lewćj i prawćj strony ġo- 
ścińca Bruxelskiego. RZ zę ! 

Gazeta Echo de la Frontière poiwier- 
dza wiadomość o wsieęcznćm przeniesieniu 
głównćj kwatery armii północnćj francuzkićj 
do Compiègne. ER APTE, 

Z Diest donoszą pod d. st. m. b.: „Armia 
holenderska wsteczne wykonała poruszenie; 
opuściła załogi miast Bergeik, Luivigoestel 
i pobliższych miejsc, aby się cofnąć do Eind- 
hoven, gdzie jest główna kwatera Xięcia Sa- 
sko-Wejmarskiego, do Langestraet i Zbime- 
ren; 400 Żołnierzy dywizyonu przez Pułko- 
wnika Knole komenderowanego pozostalo 
w Budel i okolicach.“ f 

Gazety Monitor i Independant za- 
wierają artykuł: „Kuryer Angielski glo. 
cił przed kilku dniami, Że na zamku Clare- 
mont wielkie przedsiębiorą naprawiania, z cze- 
go niektóre dzienniki wniosek wyprowadzały, 
że Król Leopold zamyśla udać cię w podróż 
tamże, Odebraliśiny pewne wiadomości, że 
to dotnysł zupełnie fałszywy. Reparacye 
przedsięwzięte na zamku Claremont dają się 
innym, łatwiejszym sposobem wyiłómiczyć. 
Wiadomo bowiem, że Xiężniczka Kęni iXię- 
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tniczka Wiktorya co rok przez kilka tygodni 
ma tym zamku bawią; więc aby wszystko jak 
się nalęży uporządzić, przędsięwzięio wła- 
śnie w tćj porze roku ipodczas niebytności 
JJ. KK, MM. owe reparacye.* rę 
Francya, 
Z Paryża, dnia 22. Stycznia. . 

Monitor zawiera nasiępujące szczegóły o 

rzypadku Marszałka Soult: Podczas wjazdu 
Króla do Peronne d. 18. wieczorem, tyle się 
zgromadziło ludu i tak huczne zewsząd dały 
się słyszeć okrzyki, Że kilka koni gię przelę- 
klo. Jeden uderzył kopytem Marszałka Soult 
w prawą nogę, w miejsce dawnćj rany, Kon- 
iuzya wprawdzie mocna, ale nieprzeszkodziła 
jednak Marszałkowi towarzyszyć Królowi aż 
do Compiègne i stanąć jeszcze przed N. Pa- 
nem w Paryżu, „Ponieważ się rana nieolwo: 
rzyła, tuszytny sobie; Że kilka dni wystarczą, 
aby Ministrowi zupełne przywrócić zdrowie, 
który zresztą ani na chwilę prac swoich zwy- 
czajoych piezaprzestał.* 

Messager twierdzi, Że wielkie zachodzi 
poróżnienie między Marszałkiem Soult i Ge- 
nerałem Pelet, x : 

Chociaż gazety stolicy już od kilku dni o 
klęsce W. Wezyra donosiły,  niedają tu je. 
sinak wiary téj wiadomości. Dzisiaj twierdzi 
wprawdzie Dziennik Sporów, że rząd 
urzędowną drogą o przegranćj został zawia- 
domiony,ale Megsager jednak powątpiewa. 
Ma ta gazeta (Messager) istotnie dziwny los; 
wszystkie bowięm kłamstwa najpierwćj poda- 
je do publicznćj wiadomości, a o prawdzi- 
wych wypadkach uporczywie wątpi. 

„Niezwłocznie pa uchwaleniu budżetu, które 
podług wszelkiego do prawdy podobieństwa 
przed d. 15, Marca nastąpi, posiedzenia mają 
być zamknięte, a Izba aż do d, 5. Kwietnia 
odroczona, r 
- Gazette niewyszła wczoraj (d. 21.), a dzi- 
siaj na znak Żałoby z czarną obwodką, 

Piszą z Londynu, że Hrabia Pozzo di Bor. 
go ma tam pozostać jako Ambassador dworu 
rossyjskiego; Xiążę Lieven wrocilby wien- 
czas do Rossyi, a Hr. Matoszewicz przenie- 
siony hyłby do Paryża. Ten ostatni kończył 
tu aauki, i otrzymał nawet nagrodę. 

Donoezą z Madrytu, iż Hrabia Raynevai 
zachorował, i w skutek ostatnich niespokoj- 
ności, uprasza O odwołanie siebie, (?) 

Kawaler Paganini mianowany został Ba- 
ronem ; Komandorem Westfalii, (Wiado- 
mość ta z Journal des Débats jak jest 
niedokładną, tak i nieżrozumiałą ) 

Piszą z Brest pod dn. 8. b. m: „Fregata 
„Medee”, korweta „Nayade“ i gabarra „Vir- 
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ginie zawinęły tu z Cherburga i. Lorient; 
okręt liniowy „Duquesne“ uzbrcaja się; a rey- 
bycie okrętu liniowego „Suffren“ jest codzień 
spodziewane z Cherbourga. Wkrótce zna 
czna potęga morska zbierze się w porcie tu- 
tejay fp yósł o „sajęcałalnoł sylur 

Kilku znakomitęzych agentów policyi , ed 
prawiwszy naradę z. Hrabią Argout, « wyję= 
chalo do departamentów południowych, =` 

Okólnik Ministra wojny upoważnia wszy: 
sikich dowodzących Generałow-Poruczników, 
do dawania połowie oficerów a szóstćj części 
podoficerów i Żołnierzy urlopów od doia 15, 
b. m. do 15. Kwietnia; co-do jazdy atoli, ur- 
lop taki może być dany tylko osmćj, części 
Żołnierzy. Logi 

Sądowa indagacya osób podejrzanych O u» 
czestnictwo w zamachu na Życie Krola w dniu 
zagajenia Izb, zbliża się do końca, Słychać, 
iż wkrótce wydany będzię wyrok o losie oska» 
rzonych, raz 4645 

Słychać, iż Ministeryum zamyśla colnąć 
projekt do prawa względem stanu, oblężenia, 
. Margrabia Duero naradziwszy się 2. -Xię. 
ciem Broglie i Lordem Granville, wyjechał 
stąd onegdaj do Londynu, dokąd także wcze» 
raj udał się Pan Bulwer, urzędnik poselstwa 
angielskiego przy dworze tutejszym, wo 

Stan Grecyi niezdaje się być takim, aby -3 
do 4000 obecnych tam Francuzów moglo w: 
trzymać na wodzy burzycieli spokojności, 
Z tego powodu zdaje się, iż tameczne stana- 
wisko francnzkie raczćj będzie powiększo: éin 
jak zmniejszonem, Między Tulvnem a Kor. 
syką ciągle trwają przewozy małteryału actyley 
rycznego. Może więc wyspa ta użytą będzie 
na skład, z którego w razie potrzeby, zapaag 
wojenne mogłyby być użyte do: expedycyi, 
Grecyą lub Algier za. cel mającćj. "m" 

Z Metz piszą: P. Bourmont nieudał się - 
do Londynu, ale z Guernsey do Holandyi, 
i stamtąd do Kolonii,a z Kolonii do Pragi, 

D "noszą z Blaye, iż Hrabia Mesnars, ktory 
dotąd dzielił aresziowanie Xiężny Berry, Ło» 
stał zaprowadzony do Montbrison, y 

Minister spraw wewnętrznych wydał ckál 
nik do Prefektów, zalecając im, aby inu przes 
sełali wiadomości o wszystkich podawanych, 
im prośbach o paszport do Blaye, a 

Hiszpania, í 
Z Madrytu, dnia bL Styeznia, , 

(Wyjątek z Galign. Messeng ) — W nocy m 
dn, g. ua 9, okropny powstał hałas w zainkow 
Ministrowie aż do poranku byli zgromadzeni, 
Korpus gwardyi, rarem z ochotnikami Króm. 
lewskiini sprawiedliwie zniesiony, kusił się da- 
kazać czegoś sianowczego, Zamiarem jego 
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/było, zamordować Ministrów i generałńego En- 
tendeńta połicyi, których gorliwóść wsżelkie ir 
siłowania zniechęcónego strofihictwa wriiwecz 
obróciła. * Ponieważ się mu dniem przed tćm 
tiepowiodło, usiłował on nazajutrż swego dot 
piąć. Wydano więc rożkaż dô «władz tniejsćo. 
wych, aby tych/ gwardzistów, gdzie śię w zna- 
eznej ilości ukażą, przytrzymanńo i ostre miano 
öko na ich polityczne zabiegi. 60" oficerów 

yi Królewskiej pieszej, którym niedowie- 
rzano,; bddalono'podobnież że stolicy. Nad in 
niemi srogiemi śródkafhi zasfanawiaio się w pa- 
binecie i rozeszła się wieść, Że wszyscy gwar- 
dziści, co'się nieoświadczą jawnie 2a Krolową, 
mają być natychmiast do domu odesłani. (?) 
Ochórnicy Królewscy, z których sprawowania 
się rząd już od dawna niebył kontent, mająbyć 
zuiesieni i na inny sposob organizówani. Sły- 
chat, że otrzyinają nazwę milicyi miejskićj i na 
równej z gwardyą narodową stopie zostawać 
będą. — Mimo dekreti, w ktorym Krol Fer 
dynand oświadcza, ŻE sam osobiście stanął 
przy sterze państwa,, Królowa rządzi, jak rzą- 


dziła, całym krajem. Zdrowie Krola albowiem’ 


jeszcze ciągle tak nadwerężone, Że regularnie 
interesów państwa dózierać niemoże; dla tego 
też Królowa go wyręcza, Stan ten rzeczy po- 
trwa zapewne jeszcze przez czas niejaki nawet 
po zupełnem wyzdrowieniu Krala, gdyż się na 
téim poznano, Że się bez rad i dzyałania Kiólo- 
wćj obejść niemożna. — Pan Stratford Canning 
od chwil: przybycia swego częste miewa obrady 
2 Panem Zea Bernudez i innymi Ministrami. 
Ścisłą zgodę panującą między Panem Straiford- 
Cauning'i Panem Rayneval słusznie poczytać 
pależy za najlepszy dówód harmonii obydwóch 
gabinetów, ‘przez nich reprezentowanych. =- 
He. Ofslia, idąc za przykładem Pana Alcudia, 
wyrzekł się swojej pensyi ministeryalnej na ko- 
rżyść ekarbu publicznego. — Słychać, Że Hr, 
Ofalia będąc Szefem policyi, Ścisły przywróci 

` dozór nad tajen=nicatm listowemi, kiedy tą jé- 
dynie drogą odkryć podobna zabiegi zniechę- 
senych. — Odkąd Generat Castannos został 
Prezesem Rady Kastylijskiej; 
zuje się być uległą rządowi. ` 
,/ (Z Konstytucyon.) — Królowa zajmuje się 
ad niejakiego czasu oczyszczeniem magistratur, 
oddalając z nich osoby, które w sprawach poli- 
tycznych tak występowały, Że o ich zasadach 
apostolicznych wątpić niemożna, Wielu więc 
Alcades de corte złożono z urzęda, między ty: 
= er łka który wielkićj dowiódł wściekłości 
a po „tycznóm. prześladowaniu  Liberalistow. 
N ode Umieszczono nanowo Pana Ollier, 
torego Pan de Calomarde z urzędu Alcaldego 
był zrzucił, ponieważ się wzbraniał podpisać 


władza ta poka- 


dekńet śmierci na jednego nieboraka, Eiry 
nieco* 1odóchociwszy sobie wszystkich inonar« 
chów przęklinał, = ren | rosy sv: 
DIINO PY PUGĄAMIW. ZE 
> Z'Oporto, dniag. Stycznia. = = 
Dnia 20. z. m, ogłoszono iu następyjący 
rozkaz: ` y i 
_„Kiążę Braganza, Regent, nakazuje imie» 
niem Królowćj, aby tymczasowy adininistratot 
komory celnńćj tutejszego miasta, oświadczy 
wszystkim domom handlowym, i Kapitanom 
okrętów portugalskich lub zagranicznych, iż 
wszelka szkoda, zrządzona przez baierye nie- 
przyjacielskie okrętom, zawijającym do portu 
z Żywnością jakiegokolwiek bądź rodzaju dla 
armii lub dla kupcow, albo też z wojskiem 
ammnunicyą i potrzebami wojennemi, ma być 
wyrnąyrodzoną z opłat pobieranych na komo- 
rze celnćj pieniędzmi lub wexlami wypłacalne. 
mi w. Londynie, po poprzedniczem otaxowa- 
piu tćjże szkody,  Adaninistrator ina rozkaz 
ten wykonywać z takin pospechem, jakiego 
dobro służby wymaga, — W pałacu w Oporte 
dn, 20. (Grudnia 1832. r. — (podp.) Jose dą 
Silva Carvalho“ : ; 
Admirał Sariorius kazał oddać pod sąd wo. 
jenby Kapitana Rose za uchybienia karności 4 
niedbałość w służbie, Sąd po uzydniowem ba 
daniu uznał Kapitana zupełnie niewinnym, i 
uwolnił go w sposobie zaszczytnym, _ M 
- Gelem wysłania Pana Lasteyrie, Adjutania: 
Dom Petra, do Paryża, ma być pozyskanie im 
terwencyi gabinetu francuzkiego. i 
à TE „dnia 1o. BiyY CZNA r ji 
, Baterye Dom Miguela ciągle strzelają. 
miasta, — Niecierp iwość i męstwo, mieszka. 
ców Oparty podziwienia godne, Mnostwo 
kobiet i dzieci już zostało zabitych przez bom- 
by i granaty, a jednak Żadnego zniechęcenia 
ani widać, ani słychać między ludem, -W czo- 
raj kula armatna o malo co niezabiła Ministr 
wojny; poszarpała suknie. na nim. (?) — Z Ter 
ceiry óuzymaliśmy znaczne zapasy amunicyi. 
siog Hat sda altowy? , 5 a mi 
.. Z Londynu, dnia 19, Stycznia, 
Względem organizącyi ochotników niet. 
zbrcjonych Irlandzkich przez Pana O'Coa- 
nell propopowanćj, wyraża Kuryer: „„Ocho- 
inicy ci niemają być uzbrojeni; bynajmniej: 
bo toby bylo przeciw prawom. Ale jednak 
sama. już nazwa „Ochotnicy ma dziwne 
brzeienie i trudno wystawić ich sobie pod 
postacią ciała nieuzbrojonego; węzakże 6ąto 
Irlandzcy ochotnicy, a ta okoliczność wyja» 
śnia natychmiast pozorną sprzeczność, — Za. 
iste, wyborna myśl! uorganizować całą lue 
duość przeszło 6 milionow wojskowo, z Ścor 
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dkami, aby co-chwila chwycić się oręża, a 
jednak w duchu prawdziwego filozofa, wy: 
rzekając się ich użycia, zwycięstwa szukać 
mie w działach i gwałcie, lecz w dowodach: 
Ludzkiemu Pənu O'Connell wydaje się za- 
pewne takie rozumowanie równie zachwyca- 
jące jak nowe; mianowicie jeśli i na to vwa- 
Żać chcemy, Że mieszkańcy Irlandyi, tworzą- 
cy tych „spokojnych ochotników, niezbyt są 
sławni z łagodnego posiępowania swego, ani 
ze wstrzemięźliwości, co się tyczy owego ar- 
gumentum baculinum, nawet podczas dni 
uroczystych, Zdaje się więc nam, szczerze 
'mówiąc, Że ów środek przedsięwzięto w celu 
zatrwożęnia, a są i tacy, co w nim potajemny 
upatrują zamiar, aby użyć tych ochotników ku 
gwałtownewu rozwiązaniu unii. Ale eóżby 
podżegacza owego skłonić mogło, aby sobie 
Życzyć takowego rozwiązania? Nieuchylił- 
Żeż on się dawnićj od takiego Żądania? Nie- 
pobieraż on rocznego dochodu 12,000 funt, 
od podburzonych? Czyż na odłączeniu od 
Anglii więcćjby jeszcze mógł zyskać? Dla 
czegóżby więc miał życzyć podziału tych 
dwóch krajów? « a 3 
W, gazecie Dublińskićj Evening Mail 
czytamy: „Pan O'Connell usiluje ile możno- 
ści wmówić w nas, że jego nowy plan z reli- 
gijnemi sprzeczkami w Żadnym niejest zwią- 
' zku, Jećz że to podstawa powszechna i wspól- 
na, na której ludzie każdego wyznania ręce 
przyjacielskie sobie podawać mogą. Jakkol. 
wiek jednak stara się nas zaspokoić, „nikogo 
- wszelako nieprzekona. Następujący wyjątek 
z gazety Carlow, jemu zupełnie uległćj, do- 
wodzi, jak owa „liberalna prassa“ przedmiot 
ten uważa: „„Mamy 37 katolików, co prze- 
ciw duchowieństwa głosowali. — Niśdyómy, 
niesłyszeli o tak nędzoych i nieszczęsnyc 
stworzeńiach, jakiemi są ci 37 odszczepień- 
ców. Ale dla tego tćż sklepy ich pustkami 
stoją, nikt u nich hic niekupuje, etronią od 
ich miećżkań, jak od zapowietrzonych, a na 
ulicy każdy poczciwy człowiek unika ich, ile 
możności, Podamy wkrótce listę ich imion 
i pomieszkań, zby mogła być poprzybijaną 
przy podwejach kościołów, i aby całe spółe- 
czeństwo tych nieprzyjaciół religii i zdrajców 
viepodłegłości oarodowćj poznało. Jest to 
słusznie, sżeby ich imiona obwieszczono; 
wtenczas bowiem potrafi publiczność uczynić 
„różnicę między nimi i tymi ubogimi ludźmi, 
co za swój kraj i Boga swego głosowali, By- 
łoby to oczywistą niesprawiedliwością prze- 
ciw przyjaciołom naszym, gdybyśmy niermieli 
nieprzyjaciół naszych wystawić na pogardę 
i ciągłą hańbę,'* Przez cóż jednak owi 37 
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wywołani obrazili kraj i Boga swego? Oto 
przez to, Że wspierali kandydatów konserwa- 
tywów „i Że się, sprzeciwiali Repealerom, 
Przekonani o rozeądnóćm zdaniu czytelników 
naszych, ani słowa dodać niechcemy w celu 
zbijania tak niesłusznego oskarzenia,* z 
Hr. Pozzo di Borgo, który w ustawicznćj 
był czynności z obcymi Ministrami i Lordem 
Palmerstonem, był także odwiedzany przez 
Achilesa Murata, który wkrótce, ma być przed: 
stiawiony obojgu Królestwu w, Brighton. f 
Królowa, jak wiadomo, uwolniła od pel. 
nienia obowiązków Szambelana, Hrabiego 
Hove, z powodu, iż należał do liczby głosu- 
jących przeciw reformie, i przez długi czas 
nikogo w jego miejsce niemianowała, nare- 
szcie oddała ten urząd stronnikowi reformy 
Hrabiemu Denbigh, TEM 
Gazeta Globe umieściła następujące uwagi 
o sporach taryfowych w Zjednoczonych Stas 
nach Ameryki północnćj: „„Amerykańskie prae 
wo taryfowe niesprawiedliwe i sironne w swo= 
ich zasadach, jak każde prawo, mające jakową 
ałąź przemysłu podnieść koniecznie, zmierza- 
jąc dotego, aby pewnym klassom ludzi, lub 
pewnym obwodom kraju ze szkodą drugich 
sprzyjać, wydało swoje naturalne owoce, Przy 
stósunkach, w jakich Ameryka zostaje, nader 
niesprawiedliwą byłoby rzeczą, ustanowić 
w tym kraju prawa dla pomyślności rękodziel: 
ni. Różnę stany, . które amerykańską jedńość 
stanowią, niesą to prowincye jednego stanu, 
tak, aby podług zwyczainych zasad rządu, je- 
dna lub więcćj nad korzyść drugich miała być 
wzbogaconą; lecz są to pojedyńcze stany, kió- 
re swych praw, dla utrzymania swoich szcze» 
gólnych interesów niewyrzekły się, w przypad- 
ku nawet, gdyby te interesa, większościinnych 
związkowych członków, były przeciwne. Po» 
łudniowe stany twierdzą, a to twierdzenie Zasa. 
dza się na kształcie amerykańskiej ustawy, Że 
tylko o tyle swojćj możności, jako niepodlegli 
ustąpić są winni kongressowi, ile konieczność 
wspólnej obrony i innych wspólnych okoli- 
czności wymaga, Taryfa właśnie jest wykona= 
niem gwałtu taxowego. Uciążliwe cła na arty- 
kuły, które w południowe kraje wprowadzane 
bywają, są tym stanom nałożone, niecelem ` 
obrony, lecz na korzyść fabrykantów w półno- 
cnych stanach. Pieniędzy stąd otrzymywać. 
niepotrzeba, i trudno zapewne będzie wynaleźć 
cel, na któryby użyte być mogły, Gdyby 
takie taxy przez ustawy Zjednoczonych Stanów 
były nawet usprawiedliwione, co jednak być 
się niezdaje; natenczas byłyby jako konsfylu- 
cya, dla stanów związkowych zupełnie nięstó- - 
sowne. Z powodu tćj uciążliwćj opłaty, dwa:_* 
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południowe kraje, Karolina poładniowa i Ge- 
erzgia, urzędników celnych odprawiły, i opłatę 
eta odmówiły ; korzyści jednak, jakich wszystkie 
klassy z tego zjednoćżenia doznają, niedopu- 
szczą zapewne, aby to rozerwanie nastąpiło. 
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. Rozmaite wiadomości. 


„Wszystkie doniesienia z brzegów Anglii pi. 
87% o straszliwej burzy która trwała przez noc 
śo i dzień 21. Gruduia; wiele statkow rozbiło 
6iĘ obrzegi; ludzi wszakźe mało zginęło. 
-Jeden z mieszkańców Autwerpii dawał rzą. 
dowi 50,000 fr. za pozwolenie pokazywania za 
pewna opłatę grużów cytadelii, niejaki anglik 
daje już za toż samo 160,000 fr. 
WORSE: | MARTI PEZEZSZS 


że AL GUT E R. 
*"Miasto to, które Arabowie zowią Al- Dzieżayr, 
leży'na pocHyłości wzgórza w kształcie amfitea- 
at, i jest od strony morza nieslychanie obron- 
mem, lecz od strony lądu łatwy ma przystępdo 
sicbie. Twierdza PEmpereur (Cesarz) nazwa- 
na, która przed zdobyciem miasta gorując nad 
uióm, służyła mu za zasłonę, jest przewyższo» 


„TiĘ przez wzgórza, na których się znajduje o- 


gród Konsula niderlandzkiego. Zoakomitsze- 
mi budowlami tego miasta są Seraje, czyli pa- 
łace Deja, nazwane Paszali. Są to dwa wiel. 


"kie dziedzińce, otoczone rozległemi murami, 


w około nich obszerne galerye opierają się na 
marmurowych kolumnach, które sprowadzone 
były z Genui, Zaraz na wejściu do tego gma- 
chu ukazywały się smutne widoki, _n. i 

kar, gdzietakże zatykańo głowy buntowników, 


„ Qstaini Dej: mieszkał w Kassabah, (Alkassaba) 


. tosjestt w cytadelli łeżącćj na wzgórzu w koń- 


„gu połudbiowego tniasta , którego fortyfikacye 


„ stanowją wsterm miejscu znakomitszą część je- 
. go. 


Następuje: potćme zbrojownia czyli war- 


„ 8ztat statków; wysoki mur oddziela go od mia- 


-. wszędzie, 


; sta, ma on 'związek z morzem przez trzy bra- 
+ My: czyli otwory ,-przez które statki spuszczają 
-siena morze, dalej Dżyami meczet główniej- 
` u S%y, nadewszystka:tem sławny, Że był zaczęty. 


1790 r, przez: niewolników <chrześciańskich, 
Pięć Qaszryah tosjest koszar, dawnićj zajmowa- 
nych przez milicyg; są to najpiękniejsze budo- 
wy ia noc i wodospady zdobią je 
; Bagnes:czyli pięć koszar przezna- 

czpnych niegdys na, mieszkanie niewolników 
e pak cyz zyja ‘z obszernemi, kurytarza=' 
pre: O ktorych się wchodzi dziedzieńcem po- 
pam bk zabrudzonym,, "Tamto'rozłożeni na 
oinie nieszczęśliwi więźniowie; wypoczywali 


"mu swoje nazwanie, 


z prac ciężkich, które im naznaczano. Trzeba 
tu dodać jeszcze Bazary miasta i niektore domy, 
znaczniejszych mieszkańców. OJ `‘padibicia 
swego Algier wziął na siebie wcale inna postać; 
sklepy zaczęły się pomnażać, niektóre z nich 
nawet są wytworne, Pisina publiczne ogłosi- 
ły niedawno w pewnym statystycznym wyKa» 
zie, Że tam w nowćj osadzie francuzkićj liczo» 
no już 12stu perukarzów i fryzerów, oraz © tras 
ktyerni na wzór Paryzkich, O róż ro dowód, 
dodały te pisma, postępów cywilizacyi. 

W podłuż śródziemnego morza, na zachód 
Algieru znajduje się Sidi - Ferruch, który do» 
chowuje jeszcze nazwanie-swe hiszpańskie, 
Torre-chica (mała wieża); jest to odnoga pa- 
miętna wylądowaniem w r, 15830 armii francuze 
kiej, jako jednej z b Akta morskich najzna« 
czniejszych. w dziejach owoczesnych, przez 
mnogość statków do nićj użytych i znakomi- 
tych talentów, które ją wykonywały. Scher- 
schel (Sersel, Sargal) miasteczko małe lecz zaj: 
mujące przemysłem swych mieszkańców i zwa- 
liskami dawhych zakładów, Tenis, niegdyś 
stolica małego Królestwa; Mostaganym ( Mo» 
stagañ Arzeon) (Portos magnus) znakomity 
z pięknych swych rozwalin rzymskich i ostate 
ków obszernych sadzawek (Citecnes). OQuahran 
(Oran) z podwójnym portem i może około 
10,000 mieszkańców liczący, Było to mieszkae 
nie jednego z Bejów, który zarządzał całą Za» 
chodnią częścią Algieru, należącą do Hiszpa- 
nii dor. 1792. Fortyfikacye jego bardzo usze. 
kodzone zostały przez trzęsienie ziemi; lecz 
obszerne śpichlerze z ciosowego kamienia przez 
Hiszpanów zbudowane, utrzymały sig 'w ca 
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Na wschód Algieru leży miasto Bougie, slae 
wne swym portem; kopalniami Żelaznemi, któe 
re znjdują się w bliskości, a nadewszystko wye, 
nalazkiem świec woskowych, które téż nadały, 
nu Wiadomości świeższ 
wystawiają ludność okolic Bóugie jako najs 
dziana inajniabezpiaczniajazą 2.1ych-2u6 
kich, które zamieszkują kraje Algieru. Bone 
albo Bounach ( Beled-ei- A'neb) z portem bar- 
dzo uczęszczannym, nadęwszystko w cząsie 
półowu korali, W pobliżu tego miasta.widzie 
się dają ruiny Hippony, którą biskupstwo $ ga 
Augusta tak rozsławiłó. Galle, niegd y gó 
wny zakład Francuzów na tóm wybrzeżu, -tć- 
raz zamieniony w gruzy od r, 1827. ; Wyspa 
Tabargah ( Tabarka ) ustąpiona r, 1830 Francyi 
przez Deja tunetańskiego, ważną jest swym 
portem, jako «niejscem. zbierania się licznych 
rybaków, których zwabia bogaty połów korali, 
znajdujących się w tych wodach. < . 73 
"Wewnątrz, na wschód ku północy i zacho- 
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dowi Algieru, znajduje się, Qosthanthynch 
(Constantine, Ciriha, a później Konstantyna 
nazwana) mieszkanie Beja, ktory zarządza 
częścią wschodnją kraju. Chociaż znacznie 
zeszła zswojćj dawnej świetności Konstantyna, 
zdaje się jednak być najwiekszem miastem tej 
części Afryki. Pan Duprć przyznaje jej KL 
dność dochodzącą do 60,600 dusz, „ktorą my; 
dnak pozwalamy sobie zinniejszyć do 40,800; 
` Most na Roumel albo Soufegimar wystawiony 
przez Rzymian, dość jeszcze dobrze jest zacho 
wany. Czterzy bramy ozdobione pięknemi 
rzeźbami, brama tryurnfalna, płaskoryt w bli- 
sśkości mostu, wielorakie głazy nagrobne i 
mnóstwo obalisk ołtarzów, płaskorytow, wodo» 
ciągów i kolumn przypotmniają wspaniałe bu- 
dowy, jakie zdobiły to miasto, niegdyś najzna- 
komitsze w Afryce, W niem bowiem urodzalisię 
dwaj pajporężniejsi Krolowie Numidyi: Masi- 
nissa i Jugurtha, Poźniej „było stolicą Mau- 
rytanii cezarejskićj. W części wyższej miasta, 
Quad - et- Kebir, rzeka wypływa z podziemia i 
wyrzuca na dół ogromny wodospad, ' Punkt 
ten wzniesiony na 6,000 stóp nad poziom, jest 
' miejscem z ktorego zrzuczają złoczy! ńców, Be- 
lidah „(Blida) leży w rozkosznej krajnie Zni8z- 
'ez0nej zupełnie 2 Marca 1825. trzęsieniem zie» 
thi, które zatraciło prawie całą jéj ludność; pod- 
niosła się nagle z swych gruzow przez szczę- 
śliwe swe położenie dla handlu i płodność zie- 
mi; w ostatnich czasach lndność jéj miała wyp 
śiosić 15,000 dusz. Medea główne miasto Pro. 
wincyi Titteri zawołanćj z zyznych i i pięknych. 
okolic. Callah małe miasteczko brudne i źle 
zabudowane na górze, ale tem sławne, że 
mieszkańcy jego wyrabiają największą część 
dywanów i materyi wełnianych dla tej części 
Afryki; wioski je otaczające, oddają się temuż 
m: gcu, Telemsen abyscie DY IZE, 
u, ludnośc OG us, 
dowi: jest ae 05 ASE i „najznaczni m, 
prowincyi RE: „ludność jego ERA A> 


so 600 dusz. 


OBWIESZCZENIE., 
Gościniec we wsi Obrze powiecie. Babimost 
ki! ik liczbą 13, leżący do massy konkurso» 
we fep Chrystyianie Grundke, należący i. 
wnie na Tal. 1208 oceniony będzie drogą 
ezekucyi, na wniosek kuratora- konkure tio, 
« terminach na pe 
| dzień 16. Lutego 18395, 05 
dzień 18, Marca 18331: 
"dzień 3 Meja bisina 
fawyznaczonych, z który ostatni, jestperem 
aa, publicznie e a dającemu: 


przedana, „Chęć kupienia mający. wzywają 
się nań niniejszem, 

Zarazem zapozywają się stósownie do prze» 
pisu z dnia 16, Czerwca 1520. wszyscy niewią- 
domi wierzyciele realni, celem udowodnienia 
swych pretensyi mieć mogących do gospodar 
siwa najpóźniej w wyznaczonym ostatnim ter- 
minie. W przeciwnym zaś razie z nałożeniem 
im więcznego anilczenia zostaną Z Dicmi wy- 
łuszczeni. 

Taxę vt warunki kupna codzie nnie w Regi- 
siraturze naszćj przejrzeć można. 

Międzyrzecz, dnia 17. Grudna 1832, 


Król. Pruski Sąd Ziemiański. 


WEZW ANIĘ. ‘ 

Zapozywa się ninie jszeim wszysikich w ich 
ności ktorzy do kaucji przez Jana Bogumiłego, 
Wolff i jego małżonkę Ewę Rozynę z Asów 
tu w iniejscu zaimieszkałych za byłego pomoe- 
nika €xekutorskiego Jana Helmchen wy- 
stawionej na nieruchomości pod Nro, 229. ime 
tej położonej pod Rubr. IEL Nro. 1, do ilości 


„200 Tal. zahypotekowanćj pretensyą PRA: 


mają, iżby się w terminie Da 
dzień 10. Maja r. b., 
przed W, Assessorem Sądu Ziemiańskiego 
Lehmann zrana wyznaczonym stawili, i pre. 
tensye swe podali, w razie bowiem przeciw, 
nyin względem prawa swego do nieruchomości. 
w zastaw danej trzymania; się pozbawionemi i 
jedynie do pozostałości zmarłego już Helm 
chen odesłanemi będą i kaucyą. 4 ksiggi, pars 
tecznćj wyimazaną zostanie, 
Gniezno, dnia 7. Stycznia 1833. 
Król. Proski Sąd Ziemiański. 


. PATENT SUBHASTACYJNY, » 
Dom murowany wraz znależącym do nieg) | 
ogrodem. warzywnym i owocowym fu wiles: 
sznie przy bramie 'Kościańskićj pod. Nro. 856. 
położony , gościnnego Marcina (>uertera wła- 
sny, a podług sądowej taxy, która codziennie a 
nas przejrzaną być może, na 3189 Tal. ocenio» 
ny, będzie w skutek zlecenia Krol, Sądu Ziea: 
miańskiego Wschowskiego: w drodze: konie» 
cznej subhastacyi, publicznie więcćj dającemu” 
przedany, Termina licytacyjne' wyznaczone na 
dzień zgi Listopada s. b., 
„dzień egi Stycznia tipy io | 
„ dzień 4iy Marca m p, Ti 
z których ostatni zawity jest o godzinie 7. 
tudnia w lokalu naszym sądowym, o czem pł ra 
kupienia. mających: i posiadania wolnych za- 
wiadomiamy. > » 61 ge 
Leszno, dnia: 29 'Sieayriia 183%. ) b „tm 
K sółem gwi ke i aż Pokoju. : 


